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P IĄ T E K .  

KOK 1830.

Z n aczn a  część m ieszkańców  W a r s z a w y  w y-  
b i e r a  się na p rz y s z ła  N ie d z ie lę  do H o k itn a .

D alszy c iąg  osób k tó re  o t r z y m a ły  P e n s je  
E m c ry ta l :  L e o n a r d  H u b e r t A rch i w j: T ry b u :  
I .u be l : ;  Jan  G ra b sk i b . P o d s ę d e k ;  A nna K u -  
ie s zo w a , wdowa po P is a rz u  Sądo:; Ja n  Sm o- 
liń sk i M o ż n y ;  Jó z e f  S o le c k i  W o ź n y ;  Elcotto: 
P o d o sk a  wdowa po P i 'czes ic  Apeli: ;  A n ton i 
M ic h a ło w sk i  S e k re :  P oczt: ;  S ta n ia ł :  S  k u rs  hi 
S łu :  h x p e :  Pocz: ; M ar  ja B e d n a rc zy k  wdowa 
po L e k a rz u  M ie z : ;  F ra n c isz e k  C ich o ck i S t r a ­
żn ik ,  K azm ie rz  J ta b ic k i  Ł a w n ik ;  Jan  K a m iń ­
sk i R ze in ie :  d rog ow y ; Tom asz  B u d n ic k i  b . 
M ajs te r  p rzy  moście, (da lszy  c iąg  n a s tąp i . )

Z y g m u n t  Edw in  G o rd aśze w sk i  z a jm u ic  się 
w tym  czasie w ykoń czen iem  d z ie ł a  O donto- 

w ych o w a n iu . P ismo to k tó rego  P r e n u ­
m e ra ta  po U ieiak tut czasie og ło szo n ą  zosta­
n ie ,  ;le icsl c / rk aw c in  d la  swoi ej o ryginalno* 
ścj, tyce i ' wnl.nem p rz e z  zastosowanie p lą ­
su  ed u k a c j i  no zwyczaiow t c i / . / rak te ru  na- 
**eso na ro du .

U rz ę d n ik  Ktaun C yw ilnego  W y z n a ń  aie 
® hr z eścjsutek icb C y r k u łu  VI i V II,  nowo-no- 
m inow any ,  zaw iadam ia niIIi/ jszem S ta ro z a k o n -  
*Jo'a w tychże  C y rk u ła m i  z a m ie sz k a ły c h ,  i l  
•  bjąwszy toż u rz ę d o w a n ie ,  u r z ą d z i ł  Karu e lla-  
Cją pod  N r  1261 p r s y  ulicy Nowy św ia t ,  w 
• fc ieyaic  na le /n  p ię t r z e .  In te r e s o w a n i  .  
**3 » z *0 0011 żądaniam i do m iejsca teg«  sg ła -  

* if  zechcą .
C iekaw y h is to ryczn y  R rtrvm s I> ym itr  St*- 

^vrkmsanitc n .'.pisany po r o ssy ja l*  prze* T a-  
h u £  n a r y  na-, p rze łażon y  fc* if s y k  p*k-

W S P 0 M N I E N 1 A .  
Zgon Z y gm u n ta  Ka« 
zanow skiego P o d k o ­
m o rzego  K or; 1634.

sk i ,  w y sz e d ł  z d ru k u  (3 tom y, k tó r e  p r e n u ­
m era to ro w i o m ogą  o d e b ra ć ,  a 4 ty n ieb aw n ie  
" j j d z i e )  k ażd y  tom ies t  ozdobiony ry c in ą  
l i tog ra fow aną  p rz e z  J. N. Ż y liń sk ie g o .

W czo ra j  w T e a t r z e -  N aród :  po ukończen iu  
T r a ie d j i  M a c h b c t , p rz y w o ła n o  JP .  W r r  o l e ­

sk ie  go  i JP a n ią  L edóch ow skę  w do uo d  powsze­
chnego  zadow olen ia  z ich gry  w y bo rne j .

D ziś  rano  c ie p ła  sto pn i  1 1 .W czo ra j  w p o ł : l 9 .
P o d łu g  n a jnow szych  d o n ie s ie ń  z M u lta n  i 

W o ło s z c z y n y ,  p o k aza ła  się p o d e jrz an a  c h o ro ­
ba na p rz e d m ie ś c iu  miasta  Z la ty n a , 8 s tac ji  
pocz tow ych  od  K ra to w y  odd a lo neg o ;  w y pad ek  
te n  zasm ucił  K ap itan ów  S p r a w n ik ó w , aby 
p rz e d m ie ś c ie  to  p o d d a ć  pod  obserw ac ją .  R ząd  
w y s ła ł  tam że  n a tychm ias t  K o.nm issją  ś ledczą  
z L e k a rz y  z ło z o n ą  i aż do n ad e jśc ia  p e w ­
n y c h  wiadomości c a łe  miasto k a z a ł  osaczyć. . 
M są s iedn e j  S e r w ji  na jlep szy  s tan  zd row ia  
p a n n i e ,  n n aw e t  w A  d r y  an  opo lu  daw no iuS 
nic  b y ło  s ły c h a ć ,  aby  ktoś u m a r ł  na zarazę  
m orow a. —  W  d. 5 z. in. h r y g a n ty n a  A m e ­
r y k a ń s k a  S m y r n a  , z aw in ę ła  do p o r tu  O d es­
s y ,  p o d  b a n d e r ą  z jednoczonych  s tanów , p rzy -  
byw aiąc  z K o n s ta n ty n o p o la .  Jes tfo  p ie rw szy  
s ta tek  tego n a ro d u ,  k tó r y  k o rz y s ta ł  z wolno- 
śei w n ijśc ia  na  m orze  c z a rn e ,  p rz y z n a n ą  prze* 
t r n k ta t - 'p o k o iu ,  k tó r y  p o ło ż y ł  k o n iec  w ojnie  
m iędzy  I loss ją  o P o r t ą  O ttom nńską .  P r z y ­
sz łość  w skaże n a m  korzyśc i  ,  iak ich  O des*a  
spodz iew ać  się może ze związków w p ro s t  * 
n ow ym  światenm. O rężo w i ł lo t/sy jskiem n a a -  
leży  s ię  s ł a w a ,  S r  e tw o r z y ł  p r i e d s i e b i e r s tw e  
k łi id lewciŁO  n ew *  i o W e r a *  p *U . P n s m p i
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n ie  Omieszka korzystać i  tego dobrodziejstwa 
j przeto nada nowe życie prowumyorii p o łu ­
dniowej Rossji.  ' *. .

Z  P a r y lh  di 31 L ip c a . D a l s z e  wiado­
mości 0 rozruchach Paryzkich.  Gdy nocą d. 
28 Lud powiększfcj części na śpoćzynek się u- 
da ł j  postawiono znaczny oddział  gwardji  Kró-  
iew: naprzeciwko L u w ru .; klorhtnu jednak ko­
ło 3 godził ińńć wyznaczono stahowiskói Oi  
b rona  zaś lej części pałacu powierzona zo­
stała Szwajcarom z których zawsże pó 3 lu­
dzi stało ża każdą pod wojną kolumną pomię­
dzy oknami wystawy i we wszystkich innych 
cz-ściaeh* z których beż narażenia się I1a n ie ­
bezpieczeństwo strzelać mogli .  O godzi: t* po ł  
do 4 srana odezwały się zilówu dzwony w ro ­
zmaitych częściach miasta i Okrżyki do brom .! 
Lud zaczai  śię zbiegać J hałas  którego by ło 
powodem wyłamywanie b ruku w różnych u- 
licacii bliskich pałacu,  okazywał  w y r a ź n i e j e  
napad łatwo się wznowi, ń o kivadrans ha 5tą 
zaczął  lud na samym końćtt ulicy des P aidic  
k tó ra ifcśt tvąska i prowadzi do ulicy S. / (»•  
nor cg o kamienie z bruku wyłamywać i u k ła ­
dać zaporo z lewej st rony L u w n ii  Szwajca­
rowie rozpoczęli  na tym punkcie silny ogień,  
k tóry trWał dbpókąd tylko lud u k ła d a ł  zapo­
rę* Kilka razy dano ognia ź okna z k torem 
się ZapOrd stykała;  s t r zały te beż zrządzenia 
szkody rozdzieli ły baczność Szwajcarów; ze 
st rony ludu padło wielu zabitych.  O godzi: 
l i s i e j  zapora była zupó łnić ustaułond i za­
s łania ła  ciągły ogień za nią  rozpoczęty.  tT- 
bezpicczeni  tym Sposobem skoczyli naprzód  
dwaj i dostali się dn k ia ty  ż przodku L u w ru ,  
gdzie się znajduie ma ły  w ; ł  mający wysoko4 
ści pó ł  3 Stopy; położyli  się za niin i s t r ze­
lali ha wojsko* 2 Gwardziści  narodowi phszli 
%» ich przy l.łftdeth; icde:i z niclt mia ł  wielką 
t rójkolorową chorągićwj doczołgał  się z wiel­

ka nsiińdścią dó beczki od wódy,  stoiąeej tuż 
przy kracie i zdoła ł  na kracie (zatknąć cho­
rągiew równie iak karabin i  bagne tem o nią 
oprzeć;  około 20(1 ludzi  r z u c i ł o  się mimo r z ę ­
sisty grad  kul  ręcznej  b ro i l i ,  ńa który byli 
wystawieni i wdarli  s*ę aż do b ramy.  Działo 
się to o 3 kwadranse na l2 tą  ; tysiące po­
szły ża tym pr zyk ładem .  Jednakże bój nie 
skończył  się na tern: gdyż Szwajcarowie trzy ­
mali ieSzczC ulicę K o k , przeciwległe  wchody 
i innfe części gifiar.hu; bronili  się odważnie lu­
bo w k ró tc e  odparci  zostali.  W 2 godziny po 
tern zdobyciu wywieziono 4 Wozy zabitych z Lu- 
Wru; prócz tego iviele tfhpów żbstawiono na t r a ­
wnikach które tau.że wczoraj pogrzebano.  Oko­
ło GO rannych wynieśli  towarzysze z Szpitalu 
(hotel Dicu j t  Lud z troskliwością b cz w y is l k n  -
0 rantiyęh iltiał s taranie.  Podienczas pobudze­
ni odgłosem prawic wszystkich dzwonów,  u- 
zbrbieui  mioszkańce Części miasta Sl.  Ja kuba^  
Sl.  Gtirmanfr, O den n u  w liczbie 5 do 6 ‘J00 , 
żebrali  się o godzinie 11) w in n e j  st ronic.  Gi 
mieli do czynienia z 2ma pułkami  gwardji  , 
k tóre  siały W uźicdzińeoch Luwru i w ogro­
dzie Jnfantki  ; lecz oprócz tych także z d .\< - 
ma mociiemi oddziałami  ułahów , ki ryssje tów
1 g rcnadjeiów pieszych , którzy osadzil i  Ka- 
ruzei i przez odwodową arlylJerją wspierani 
byli z ogrodu T u lje ry jsk ic g o . Napad rozpo- 
poez jł  się v. Ogrodzie Jn L n ik i  , gdzie gwir-  
djfc prżypieraiącyii i  dopuści ły się zbliżyć.  Tu  
w ten sposób przyszło do bóiu , ż.e p izedn ie  
szeregi  pSspólstua poległy * lecz nastepKiące 
za rticmi t łumem nacierały i spędz i ły  massą 
swojj  wojśkd z tego ważnego stanowiska;  pod ­
czas ciągłego ognili połamano k raty zelazn,e , 
lecz Tu l j e r i  dostały się wi i ibcŁudu.  Jednak  
t ,ud doznał  ieśzczc mężnego o póru w i h nych 
pur ik tach,  a mianow icic- pi zy pawilonie P W y ;  * 
zkąd ód ' 7 godżj.iy miotano ogień ria iribsl-K rh- '
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lewski , gdzie wielo poległo.  Że za ś z poko­
jów Dćlfinowrj  ciągle strzelani) z ręcznej brO- 
ni , przeto skoro tylko Lud opanował  pawilon 
F lory , Wszystkie zakaz poniszczono sprzę ty i 
różne papiery wylatywały oknem.  Dwa razy 
Lud  zdoby ł  Tul jc ri  i napOwrót opti.śeił; ie- 
dhakże o I t f i  opanował  ic zupełnre i dwie 
t rójkolorowe chorągwie zostały zatknięte na 
środkowym paw ile iii*. Prócz zniszczenia sp rzę ­
tów n ic dopuszczono się inhych na du ży ć ;  za- 
J.rano t ak ie  Wszelką broń , i znaleziono b a r ­
dzo bogato ozdobiony pałasz} który podobno 
należa ł  do Xcia B a g u zy . W Pale Koial gdzie 
nieco Szwajcarów i żołnierzy  givat dj i -oszau-  
eowało sio w domac.li , z ós zły w dniu 211 k rwa­
we potyczki ,  iakbiez na ulicy St:  /  lo h o re g b ; 
w bliskości tdicy H itse łfe i  Wiec zor em cofnę­
ł a  się gwardja ia  rogatkę G w ia zd y ;  i ej l i ­
ii j e  roici ągaią się aż do P a ssy . W  a r cybi sku­
pim pałacu zgromadzeni  Kanonicy i Semina­
rzyści padl i  ofiarą' ,  a ich opór b y ł  powodem 
iż zrabowano i poniszczono pałac.  Wśzyśtfeib 
ruchomości zostały Spalone albo wrzucone w 
wo le. Po skończonej walce dnia 29} Depu to ­
wani lewej st rony obecni W Paryżu , zebral i  
się i mianowali  Koinmiśsją d o  czuwania l ia d  
bespieczeustwem własności i bśób ; sk ład a  się 
ona Z P. O dry  , Ili'. Ź e r c tr , Jak: L a ji/ ie  , III*. 
/.oba  , O d je } Kaźm: P ar j e  i Sza n cn  ; nrtcźel- 
liyjri dowódcą gwardj i  narodowej  irilańownny 
Je n e r a ł  L a f a i e l ; deputowany S h d rd e l  t ymi  
czasowo dyrek to rem ihitci-aluym poczt , de pu ­
towany Napo Pifcfcklem policji P a r yz k ic j ,  a 
n deputowany L a b ó r  P re fe k tem depar t ament  
tu Sekwany.  Konitńiśsja ta p rzyb ra ła  dnia 3d 
ty tu ł  K ornm isiji M u n ic y p a ln e j ; Zclaie się że 
ona sprawnie najwyższą władzę , gdyż z p u ­
blikacji  ogłoszonych w Monitorze nie widać 
inne j '  naczelnej.  Taż Kommiśsja zwoływała 
'dćptttowań.yth na bałtńz. jyrke* rozkaz d z ie n n y . ,

Wezwat t ić  zaś Xcia O rleanu  do 'Namicstni-  
kOstvia,nastąpi ło przez dcputotvanydi w l iczbie 
§9. Xże podówczas w zamku R e i l l y ,  p rzy ią ł  
of iarowaną sobie władzę,  wydał  stosowną o- 
dezwę do mieszkańców Paryża i u d a ł  się do 
P a le  R o ia l. Dnia 31 Deputowani  znowu się 
Zebrali  pod  p rezydene ją  P. L a f i t .  ZdaWała 
im sprawę Kofnmissja która by ła  w posfebtwie 
U i łcia O rlea n u . Uradzili  potem wydać ode­
zwę do ludu,  któraby dążyła do uspokoicnia 
uńtysłów, i udal i  się wszyscy do Pale Roial ,  
gdzie przeczytali  Xciu tę odezwę.  Ażc wsiadł  
ha koń i Otoczony Deputowanymi poiechał  na 
ratusz,  gdzie przyię ty został  od Kommissji  
Muhicypal :  wysłuchał  mowy Deputowanego
K ie n n c l,  ria k tó rą krótko odpowiedzia ł ,  zbl i­
ży ł  się potem do okna i Wzniósł w oczach lu ­
du ćhtjrągiew trojkólórową.  Cio Parowie prze* 
ten czas robi l i ,  nie donoszą dzienniki  i w żad­
nych aktach publicznych nic  ma onich wzmian­
ki .  Monitor  pisze,  że Król wyjechał  d» 30 o 
4 ł e j  z fan a do T ryanon;  zkąd iak mówią,  miał  
się udać do R a m b u llc t . (To więc doniesienie 
zdaie się pewniejsze niż wiadomos!ć z A ir t s Z te r -  
damii o wyieżdżie Monarchy do Os tendy.)

W M o ra w ji utwrirzotio nową b rygadę woj­
ska Aiistrjackiego nad k tó rą darto dowództwo 
j enerałowi H a  m m e ir z t e j now i dowodzącemu 
dotychczas w Czechach. —• Urodzaj zbo- 
Ża tv Królestwie Wę gie r sk iem iest tego roku 
bardzo nędzny i W  prowincji  B a n a łu  k tóra 
iest właściwą zbożową spiżarnią tego K r ó ­
lestwa,  t akże iest n i eurodzaj .—  Nicspokojno- 
ści w A lb a n j i  dotąd nieóstały i rożciągaią się 
aż do B o śn i;  potwierdza się Wieść że ki tka 
pułków Austr jackich ode bra ły  rozkaz postą­
pić kti granicy B o śn i dla ul worzenia korpusu 
obserwacyjnego w prżypadku  gdy rozhukane 
bandy  miel iby zamiar  wkroczyć W granie© 
Austrj i .

V
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D O N I E S I E N I A .
G U W E R N A N T K A  P o l k a ,  p o s i a d a i a c a G r a m m a t y -  

ezn i e  i ęzyk i  Pol sk i  i F m n c u z k i ,  k t ó r a b y  się p o d j ę ­
ł a  da wa n i a  p o c z ą t k o w y c h  n a u k  Dz i ec i om;  po wz i ąś ć  
►noże wi ad omo ś ć  umi es z cz e n i a  u  R z ą d c y  d om u  Nr  
885 p r z y  n i i cv  Krako :  Prz fed; .—  T a m ż e  p o t r z e b n a  
iest  do wy n a i ęc i a  B l l Y C Z K A  na r e s s o rac h  lub W O ­
L A NC I E *  na dn i  15.  —  M Ł O D Z I E N I E C  t r u d n i ą c y  
się d o t ą d  p r z y s p o s a b i a n i e m  Dz i ec i  do kla»s n i ż s zy c h ,  
Życzy sobie  ob j ąć  p o do b n e  o b o w i ą z k i  w S t o l i cy ,  z 
za s t r z e że n i e m  wol nośc i  uc z ę s zc z a n i a  do U n i w e r s y ­
t e t u ,  i n f o rma c j a  p o d  p o wy ż s z y m  n u me r e m ,

Pew na Osoba z a mi e s z ka ł a  pod  N r  4^6  p r z y  u l i cy  
. t>»natorskiej w d z i e d z i ń c u  w m a ł e j  Oi l i cynie  na l i n  
p i ę t r z e ,  zdo l na  d o  u t r z y m y w a n i a  M E L D U N K U ,  k t ó r a  
p r z e z  lat 8 p e ł n i ł a  to  w z a s t ę p s t w i e  Mę ka  w G m a ­
chu dawni e j  Ma ry  willi) z w a n y m ;  życzy  sobie  ud S,  
Mi c h a ł a  ob j ąć  t a k o w y  o b o wi ą z e k  z w y zna c z en i em 
Stancj i  b e z p ł a t n i e ,  —  K w a  I H t t m a r s r h .  r 

J ó z e f  ( ’zerw iński  zagub i  w szy K S b \ Ż k l <  S*fc*UZ- 
BOVYĄł up r asza  ł a s k a w e g o  zna l az c ę  o o d da n i e  t a k o ­
wej  do Bióra  Ko n t  roi l i  S ł u ż ą c y c h ,  g d y ż  p»  mi en io ­
ną k s i ą ż k ę  U r z ą d  M u n i c y p a l n y  M.  5.  W a r s z a w y  
w  z n a ł  za n i eważną .

P o t r z e b n a  iest P A N N A  do.  ha f tu  i i nn y c h  r o b o l  
Damskich ;  d o wi ed z i eć  się może  pod Nr  755 u l i ca  
E l e k t o r a l n a ,  gdz i e  o r az  t y r zy j mui a  się r ó żn e  r o b o ­
ty Dams kie .

VYe wsi  G o s ł a w i u  za P r a g ą  iest do p r ze d a n ia  
J T i / O i N A  z d a t na  do Suf i t ów,  t u r  1000; chcący n a ­
być ,  zechc e  się zg ło s i ć  do W ł aś c i c i e l a  w G o s ł a w i u  
u W a l e n t e g o  Ku l eszy .

M&OI) ' / .  J E N I E C  od la t  14 do 16 d o b r y ch  oby* 
t / a i ów , mo r a l n eg o  p o s t ę p o w a n i a ,  PoJsl . i  i Niemie-  
• kl i ęzyk  ) w i a d a i u c y ,  p o t r z e b n y  iest  do H a n d lu  
Ko r ze n i  i W i o  p*»d Nr  105 przy  ul i cy P iwn e j .

^ t a ro z a k o n n y  Sz u l ima  Berków tez A t t w m t  z a g u ­
b iwszy  D u p l i k a t  K SI  A / K I  L E G I T Y M A C Y J N E J ,  
up r asza  ł askaw « go zna l azc ę  «» o d da n i e  t a k o we j  do 
Bióra U r z ę d u  Mu n i c y p a l n eg o  do  W y d z i a ł u  Bi l l e tów 
Ż y d ow s k i c h ,  g d y ż  p o m ie n i on ą  ks i ąż kę  U, M.  M. 
S. W .  u z n a ł  za n i ew a ż n ą .
/ o X K t o b y  m i a ł  D o m  z .Stajniami  do  w y dz i e r ża wi e -  

od N. Mi c h a ł a  w y r o d k u  Mia>ta ,  n i ech  ra-  
4 xy an  »ć a d r v  w D r u k a r n i  K u r j e r a  W a r s z a w ; ,  

P rzy  ul i cy T w a r d e j  p u d N r . l l C U  o b o k  P l a c u  t»f-
G r z z w a n e g o ,  Us t  L O 0 .AŁ. w j -

^ 4 ^ 1  u* 1 v» p ię lr a a  ** W 'n a ię e i*  ad  S fe

ł a  r. b.  f tk ład t i ąey  się z S c i n P o k o ą ,  K r t c h r i ,  O gro­
d u  e tc .  O cenie  t a k o w e g o  d o w i e d z i e ć  s ię można  
u  Go sp o da rz a  w H a n d l u  p r z y  u l i cy  E l e k t o r a l n e j  
p od  N r  785.

Poda i e  do p u b l i cz n e j  wia d o mo śc i ,  iż R u c h o m o ­
ści  i ako  to:  £ ó Ż k a ,  S t o ł y ,  K o m o d y  m a h o n i o w e ,  Ser -  
w a n t k i ,  K a n a p y ,  K r z e s ł a ,  K o c z ,  i t .  p. t u  w W a r ­
szawie  na T a r g u ,  p u b l i c z n y m  M u r a n ó w  z w a n y m ,  
w d n i u  16  m. i r.  b.  o go d z i n i e  4  z p o ł u d n i a  za g o ­
t o w e  p i e n i ąd z e  więce j  daiącei t iu  s p r z e d a n e  zos t aną .

W i n c e n t y  M a r t y ń s k i  K, T.  C* W .  M.
P o t r z e b n y m  iest. J E O M E T l l A  l ub  p o m o c n i k  do 

p o m i a r u ,  ż y c z ą c y  sobie  wejść  w t ak i e  o b o w i ą z k i ,  
m o ż e  się zg ł os i ć  p r z y  u l i c y  P o d w a l e  Nr  ififl k i t :  
C.  g dz i e  dla  p owz i ęc i a  dal sze j  w i a d o mo ś c i ,  p r zez  
S t r ó ż a  d o p r o w a d z o n y m  b ę dz i e .

M ł o d z i e n i e c  m o r a l n i e  w y c h o w a n y ,  l a t  15 l u b  16 
m a i ą c y ,  z K l a s s y  5 tej u k o ń c z o n e j  S z k ó ł  W o i e n ó d z -  
k i ch ,  może  mieć  miej sce  na U C Z N I A  F A R M A C J I  
w A p t ec e  p o d  S t y m  K r z y ż e m  Nr  P r7-y u l i cy
K r a k o w s k i e  P r z ed mi e ś c i e ,

O d  6 do  12 , 000  z ł p :  w mo n e c i e  s r e b r n e j ,  iest  cło 
w y p o ż y c z e n i a  na D o m  mu r ów  any .  W iadoiność p od  
N r  1 3 3  ul i ca  Du na j  na  Sgiein p i ę t r z e .

P o d p i s a n y  z a wi a d a mi a  p u b l i cz n o ś ć ,  iż d n i a  16pu 
S i e r p n i a  1 8 3 0  i n a s t ę p n y c h  d n i ,  od  g od z i :  9  z i a n a  
i 3 po p o ł u d n i u ,  w d o m u  pod  Nr  1856 na  r o gu  n- 
lic Z a k r o c z y m s k i e j  i K o n w i k t o r s k i e j ,  o d b ę d z i e  "ię 
u ie z a w o d n i c  l i cy t ac j a  pub l i cz n a  rzeczy  r u c h o m y c h ,  
in i auowic i e j  Bi e l i zny  b i n ł o g ł o w s k i e j ,  S u k i e n ,  F u t e r ,  
S a lo p ,  C h u s t e k ,  S z a l ó w,  Bie l i zny  s t o ł o w e j .  S z k ł a ,  
Fa i a ns ó w ,  S r e b e r ,  P r e c j o z ó w ,  Miedz i ,  i t .  p.  za po ­
towe  si t  b rnę  p i en i ąd z e . — / /  inc* n t y  T> im porv* s k i  K.

U p o w a ż n i o n y  od P.  U r z ę d u  Municypa lnego ;  M.
S. W a r s z a w y  do  p r ow a d z e n i a  SZKd>J*.Y E L E ­

M E N T A R N E . )  P E C 1  M Ę Z K 1 E J ,  »;ia łmj ior  *»«'.«■ 
dotuić  P.  P u b l i c z n o ś ć ,  iż  t a k o w ą  ut rzyiwui*  w li j a ­
k u  S t a r eg o  Mias t a  Nr  67,  do k t ó r e j  pr zy j mt t r*  C- 
cz n i ów r ęc z ą c  za ich p o s t ę p  w mo ra l n o śc i  » 
o r a z  t ak i ch  k t ó r z y  d o m o w e m u  d o z o r ow i  »* p#P* 
c^.cni i ako P c n s j o n a r z e .  —  ( J r t y h o w < k i .

D w i e  K A M I E N I C E  w na j l epsze  m  w '»'■ ł**® b-^awi 
W a r s z a w y  l eżące  są d o  n y n a i ą e i a  * WlabaĆJu 
ze zn ac z ną  k o i zy ś c i ą  na r ok  l ub  W i a d *
mość w D r u k a r n i  K u r  j era  W a n u a ;

T E A T R  N A R O D O W Y ,  J u t r o  k o t a w
f i  v f 2 > o « i e t u  K dii’CJ ira

W a i ę p  J P a a i


